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Wysłannicy gen. Fra.nco robią sta
rania w Lizbo.ni·e oelem uzyskania 
od rządu portuv;alskie•p:o oożyczki W 
wysokości 15 mil. funtów szterlin· 
zów ... 

Faszysta z {aszystą 

do'Jada s!ę zaraz, 
pchr.<!ł Frnnco 'vięc, posłów 
swych do ,S!l!e.zara. 

I kazał powiedzieć: 
;,Feszysto kglego. 

ROK l Łódź, czwartek 6 czerwca 1946 roku Nr 139 
, kolegę faszystę 

uratuj od dego. 

Pod wrażeniem 1vynik !ł, _wyborów we F1·anci i iWłoszech 
W mej grze faszystowskiej · 
niebardzo się wiedzie, 
więc pożycz coś nie coś, 
poratuj mnie w „biedzie". 

Poratuj natychmiast 
bo rzecz oczywista: 
faszyscle powinien 
pom,agac faszysta" „. 

· dr Wist 

na pańs wa ... n:~p· 1 szn~". 
,,z · sina ;~·· na poc 

~d Di~ f 
i UZDłlDif 

Kryzvs . a Węgrzech 
ZOSI I Z i . wi OWl!DV 

LONDYN. (BBC). Radio budapeszteń
skie podało dziś rano wiadomość, że na 
specjalnym tajnym posiedzeniu gabinetu 
węgierskiego zakończony został kryzys rzą
dowy. Osiągnięto porozumienie między 
partiami wchodzącymi w skład rządu wę
gierskiego, między którymi .zarysowały się 
pewne rozbieżności. 

Podczas wczorajs.zej debaty w Izbie 'Gmln 
nad polityką zagranJczną W. Brytanii, głos 
.mbieraii dwaj panowie prem!i.erzy: były 
- Winston Churchill i obecny - Attlee. 
Ton l treść przemówień Churchilla i Attlee 
odznaczały się niebywałą ostrością i na
pastliwością na wszystkie państwa t rzą
dy, któr~ ośmlelaJą się nie podporządko
wać życzeniom I „dobrym radom" WielkleJ 
Brytanlt. 

Obaj L.ężowie stanu znaleźli zresztą Okazało się niebawem, że istota rzeczy 
wspólny język .. gdy ni stąd nJ z owąd po- polega na zasadzie: „kto nie z nami, ten 
stawlłi tezę o „wschod~iej i zachodniej przeciw nam", wyrażonej w formie wyblt-
mentalnoSci". tnie agresywnej i niegrzecznej. 

„Wschód nie rozumie zachodu". Churchill stracił nerwy ... 
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Jest to w dużym stopniu zrozumiałe, gdy 
uprzytomnimy sobie, że oba przemówie
nia zostały wygłoszone w momencie opu
blikowania i pod wrażeniem wyników wy-
borów we Francji i Włoszech. • 

Churchill wprawdzie -nie 'wspominał o 
tym, ale z każdego jego słowa wynikał 
wielki niepokój i niepohamowana wście
kłość, że wynik referendum we Włoszech 
obalił łak wygodną i milą sercu Anglii mo
narchię sabaudzką, oraz fakt, że Francją 
rządzić będzie. mimo wszystko nie de 
Gaulle, lecz ko:tlicja demobałyczna. . 

Nie maj2!c już na kogo stawiać w .Euro-„ pie, Churchill zdeklarował się wyraźnie 
i zdecydowanie za rządem gen. Franco, 
podnosząc w Izbie Gmin, że w faszystow
sldej Hiszpanii pantłje „wolność i bezpie-
czeństwo". . 

Nie zareagował na to ani słowem obec
ny pre)llier Ałłlee, który _widać zapomniał 
jakie zajqlował stanowisko w okresie woj-
ny domowej. w Hiszpanii. · 

·ą 
Pol . me!vlran 

Polscy szeregowi i oficerowie z armil 
Andersa, którzy skierowani zostali do peł
nienia służby wartovmiczej przy magazy
nach amerykańskich i innych objektach, j 
opuszczają swoje stanowiska I wracają do 
swoich dawnych ośrodków. Powodem tych 
ucieczek jest bardzo złe traktowanie człon. 
ków batalionów wartowniczych przez wła
dze amerykańskie. 

„Traktowali nas jak białych murzynów". 
Brutalne rewizje dokonywane przez żoł
nierzy amerykańskich były na porządku . 
dziennym. Ponadt-0. Polacy. otrzymywali 
bardzo słabe wyżywienie - połowę ratji 
żywnościowej żołnierza amerykańskiegq. 

150 -
olrz m i v ~ cz 

Jak nas informują ze źródeł miarodaj
nych już w czerwcu palacze otrzymają po 
HO papierosów na kartkę. Niewątpliwie 
pociągnie to za sobą spadek wołnorynko

za kre 
' 

za m~ki 
\Li I 1 

-~ 

~~~~--"=--...,.......... 
co ONI 

i tortury 

NRltA 

prze!:i 

W Aleksandrii rozrzucono ulotki, wzy
wające do strajku generalnego w najbliż
szą sobotę na znak protestu przeciwko 
„zwłoce ze strony W. BryfonH· w zaśpoko· 
jeniu aspiracji narodowych Egiptu". 

Strajk ma wybuchnąć „w dniu wyznaczo
nym przez W. Brytanię na obchód święta 
zwycięstwa. 

la AnqlikóVI 
Na Sląsku bawili przedstawiciele angiel

skich przedsiębiorstw handlowych. Zaku
pili oni duże ilości mebli, wyprodukowa· 
nych prze~ Zakłady Zjednoczenia Przemy· 
słu Drzewnego. 

W ,najbliższym czasie odejdzie ze Slą~ka 
do Anglii 10 tys. kompletów sypialń, 12 
tys. jadalń, 250 tys. krzeseł, ogólnej wart-0-
śct 520 tys. ' funtów szterlingów. Meble te 

Ódplacają Niemcom Anglosasi przewlekłym widot".•iskiem . sądowym w Norymberdze, będą sprzedawane ludności angielskiej na 
czułym pielęgnowaniem ich dzieci i„. paczkami UNRRA. kartkf. 
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Chcą być niezależn· . i S)lr 
angielskuin 

r1dzi rie ~ olni. - iektórym 
nie pęszło to w sma 

LONDYN (BBC). Jak donoszą z Rzymu, jza repub!iką wypowiedziało 
wczoraj wieczorem 2 tysiące karabinierów 

1 

tys. głosujących, na monarchię 
otoczyło pałac królewski1 na którym po. 10.700 tys. głosów. 

się U.700 j Lędzle w Italii dotychczasowy premier de 
zas padło Gc;speri. 

Wlewa flaga królewsh3 -· cznnka. i~ kr:'ll i Nowoobrane Zgromadzenie Narodowe 
przebywa jeszcze w pałacu . Spodziewają zbierze się po raz pierwszy 24 czerwca. 
się, że były król Umberto opuści wraz Pierwszym zndan1em no\Yego ciała ustawo 
z rodziną lfoUP ,„ ,, ,.l~'·nclząc" •"brt~ u- dawczego będzie wybór prezydenta, który 
dając się co Eg-'j.Jiu, gdzie już przebywa będzie sprawował władzę do chwili uchwa 
jego ojciec >llk\;)r • 1·1onue1 l nia nowej konstytuctL Do czasu wyboru 

Jak wskazują dotychczaso władzę naczelną sprawbwać 

* * * Wynik plebiscytu wę Włoszech, którym 

wyc cen na papierosy, a także ukróce- -----,~----

obalona została · ostotecznie monarchia, 
jest wielkim rozczarowaniem dla odpowie
dzialnych polityków angielskich. Pragną 
bowiem by w basenie Morza śródziemne
go panowała ,,dyscyplina t kamo§c" w sto
sunku do Wielkiej Bryt:mii. A to zar c·-1 nić 
im' mogła tYlko monarcnia - , tak, juk 
:w Grecji.„ 

Wybory dają jednak czasem niespodzian-nie $ ekulacji papierosami. 

D 

Sztab marszałka Rokossowskiego przy
dzielił dla akcji siewnej na Dolnym śląs· 
ku 4 tys. łon ziemniaków. Inne jednostki 
Armii Czerwonej przeka; ~ ~-
sięcy ton ziemniaków ze 1 
nef w Niemczech. Pomoc 

.e:,in~e hraków w bi 

Już e Ir 
Chcą wspóf nie 

Dziennik „Chicago Sun" 
respondencję z Duesseldorf 
dejrzan:ych zabiegów niemi 
mysłowych w brytyjskiej sl 

ee. Koła te zapr 
łnłom „ugodę", 

a niemieckiego 1 + 

me m; Id, co się właśnie stało tym ·razem. i I-limo 
&eeo długotrwałej ł>kupncji angfosa~kiej, mimo 

układ poczdamski 
ednik wystąpił „premier" pół
:enii, Lahr. Wysunął on pro
;mego anulowania deklaracji 
~j przez nadanie Niemcom pra 
:!nia produkcji ciężkiego prze-

zupełne; nieobecno~d wojsk rosyj§Jdch na 
terytorium Włoch, nm·ód włoski ~łosQwał 
za republiką i wybrał par!ament demokra. 
tyczny, co w znacznym stopniu utrudni 
hegemonię obcą. 

Prasa angielska robiąc „dobrą- minę do 
złej gry", nat!J~illnie rozpływa się obecnie 
w gratulacjach pod adresem Włoch. Nie 
zmienia to jednak rzeczywl~ej wymowy 

ten miałby ponadto uzyskać faktu, le obalenie monarchii nie wszyst-
1ł-O w dostawach węgla nłe- kim się w Anglii podcbało, n w pierwszYJ11 

n~dzie Bevinowi i ChurchillowL 

I, 
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ciele mnarrna zir moi ei 
niowne o zow niem„ e kic 

ć wi le.wa i u tra vi.-Co i ai! 
nie-che~ usuw c wv1a111owa ·'I h n mer ' . ~ 

Czyście widzieli kiedykolyiek marynarza ,czy:jejs ·woli. Wyfom w fym zrobili nader Moz· na· us11nąc" s' lady I tracyjnych, na tych~ którym' wyłałuO\\ano 
bez wytatuowanych na c~le ry$unków1 pomyŚłowi w tego rodzaju' sprawach IMI • wbrew woli owe ·numery, a przede wszyst-

Od niepamiętnych czasów, ja·k dakko Niemcy, kłó,rzy podczas osłflłmej wojny ta- Osta1.nio s~ereg gabinetów k~metycz- kim .liczą · - na kobiety, tyle uwagi przy- · 
sięgają dzieje nawigacji, marynarze Ózda- ~nowałi specfalnie jeńców, aby uniemożli- nych, reklamując idealne farbowanie wło- wiązujące do zewnętrznych warunków. 
biają swe ciało _tatuażem, na wzór dzil.ich i;ft: im prób! !1cJec~~ i ukrywania się. l s6w, bi'wf, tzęs, maquillage, usuwanie_ wą- Jak się jednak oka·zuje - pomysł chybił 
plemion, od ktoryc:h napewno ten zwyczaj, , W szys~y więzmow:ie,. przebywa!ą~y "!' . 0 - grów i \>iegów, brodawek, kurzajek i śła- I celu. Kobie!y wcale IiJe chcą się pozbył 
zapożyczyli. .illiOzach mmcentracnnych w Oswięcumu, 'dów po wietrznej ospie _ gorąco poleca wytatuowanych nwrierów. Te cyfry. wyry-

Na ;zeroikiej klatce pier~lowe:f · mcu:yna- MautJ;ausen i ~ych,. b~z w~!łlęd na wi~k ł\Ve usługi w .bezwarunkowo skutecznym te aż dn 'krwi w cZt:le, są bowffm1 nł ł7łko 
rza, na muskularnych ramionach, można i ple.:. p!!>ddawam byli spec1alnym z~1e- usuwaniu tałdażu. pamiątkq tego wszystk~ego, w sit;: nrii;eszło, 
znaleź:ć swego rodzaju album ilustracyjny. &om tatuowania. Na ręku umieszczano im ale są d;zymi wiece j 3zt:ze: s sńecznym 

ff 

Najczęściej podziwiamy połęine okręty z l'oleJne numery, aby ich można było w ra- Gabinety liczą oczy~lście na tych klien-_ »Ymho!em dom~nyą;_ derp!eń • uciska f 
rozpuszczonymi żaglami, przedhisłoryczne zie połneby łatwo od&zukat i rozpoznać. tów, któuy przebywali w ob~zach koncen- wiele osób fo che w śnie d 'lłego JIOZ~ • 

smoki, nagie nimfy, -,)'l'eny. Serce przebite / llilllEillD sławac się z fynii num "ami, by maf4c 
strzałą i umiesz,czone o;bok i'nicjały uiko- E' D z · E ciągle przt:ł -oczyma ten jawny dowbd 
chanej - to zazwyczaj pierwszy . tatua·ż na z n n n D z . E I ' swego Medys np'łkoacnła, fi1ÓC tym 1łf~ . 

ciele marynarxa. q mej nienawhłdec 0<lwi znegq w:'Ofłaf 
'.Co to jer.t tatuaż? Na c.&ym po•lega nle-,0 przvmu!'mwym lę~ienla ·~czaró_w 'i myszy nu le1eaie Lo1\zi Grzechy i,„ •. „·.n· siwa-.• 
zwykła trwałość tych rYsunków, których . '3 ś&i "' -
n1e . , (; l ,I\,.. I Na podstawi€ art. rlO wst ::i 11.t e ustawy z o) przy 3 i wi~ej fPOiI11Ueszczeń zl. 16<>.- . d b• k. 

mozna po.em usuną an WOuą l my- I duda 211 luteao 1935 roku o. zepobie.r1aniu ciho ru1 -'" "" kt. "'" ' h . " Zgłeszają się natomiast o ~a ,netów o-
dł · b { 4 · h "k l ·?, " " ~ - '-li """ rnu1e aw .,..zC!lllyS•O'WYC I ma.gaz,- • • •· 

em, ·6~ eru:yną nnynu c em1 a !am1 .

1

. robom z·alrnźnym i 0 ich zwakzan11U (Dz. U. nóiw opłala będzie zafożna od j[ości wył'°'żo- &metycl:nych L u t n, ki.orzy. r,ro~zą 0-

Bn( H J "'abi R; P .. N~- 27, PQ.z ... 198) o.raz ~ 7 ro~pmządze- nej trtllci.z?Y. Hcz~ na każdy metr kwadra- ustmi~de tatuażu .z. ciała. W latach młod~-
u li €. e n.a M11111;:Lra Opiel;.1 Społnez~eJ z lluu:t !ro. vy-rze towy pow~etrwlro1 1 trutkę Jl9 ~ł. 1.- ścl potl W'Dływmn piet" zcno młoclzlcn· 

śni!\ Hł3a roku o utrzymaniu poxząid.k1u 1 czy. Od _, d" · ' '-' · .H ' • · ' I 
Tatuowanie - to zahie" nie tyle skom . t - . · ._ eh _,L," ·-" . , kt, h srezuna=lll lf)-0 oegaJą wistyst„ie pos·ta'"0- cze.oo uc~ucla wvt łuow li obie nn cae e 

• . 0 8 • s '?s~1 w m~eJoCa 1Pąlll>11:czny-y.u I n.e• otyci ści pruibiliicZIIle i r · wntne &kle . wy>IJW'órnie • " ~ : 
11 

• • 

plil,owany, ile boleanf. Lud!!-le, którzy s-ię mieJ1Scad1 iprywatnych (D.z. U. R. P. Nr '/G, a:'l'tykmlów spQżr~vlzroo. ~IPd.cihrz:.Y 'młyny oraz mi.tona l ltllqalr, kłm·e fu;; dti~o • nig. , 

temu podd.ają, muszą posiadać d1,1iy hart poz. 476) zarząidzEirrn: wszBilkie składy. . &?dualne. Obecnie łtiteba fe us „ąl:- w Imię 
woli, gdyz tieł'pi~nia tą dołkUwe. Tałua~ prz~uOO'we tępii1młie s:zmiwo:W i myiStty. K.Oszty odszcz>tirr.zanla ponoszą właśdci·ele now.f mfłcsd, 'httłra k<•łegory('Jlnie wyma-
wykonuje się w ten sposób! .te najpierw p_rze~ jed1ttti·~ze~tie. i jeclim:i.lite wy.ruze_nin t1~- wz.g<l~dpje mrziąJdłly ws.tystkidt 

1 
O'biektów ip<>d• ga1 ażebv, jclli t)1fl d1u.z , to chl)i1J5 'i ~ałl1 

na ciele rysownfk o.zkh:ujc ołówkiem żada- ~1zi:y .na ternn1e m . Łorlz1 w dln1adh. ·2'3, -4 lega3ących o~roz'lllfzenm. , było czyshJ b€'.P. skazy, 
• ~ - -.. 11 2o Q11pca l!HG r„ przyczym ttsta1am. M ma , . . , . t . J . • 

~~ r sunel} łub hłery •• Następnie zwyhłą być wyłożona truciznll dost3;rewna pne~ „w o~resie wyłozehia ~rntkl, na ezy ws;1~L Ostatnio próby usuwania tatuażu idały 
1g1e ką stalową robi nę na ciele "lębokie j Centralny Instyrut De.ratyzacyJLilY. w. Łod,zi. kie zwierzęta domowe uzymac w z.amlmnęciu. pozyływr.e f'tlZUHałf. Zabieg t n fLst dale· 
nakł6cła az do krwi, l\ontury rysunku u- \Tru,tkę ~1J.im.a dosta.rczy . osobom Qb-O•w!q,zanym . Z ntiejsc d-Ostępnych dla ludzi i zwi~rz'.łt tmł ko bardzie} bolesny i trwa nieporó v11a-
ba . . . • ,,, "'. . t oo wył-Oz en la na miejsce przei l!'powaznionych kl na dzień winny być przez zo'bow1ązanych .dł • . " • tu . O • ł k 

i:w1a.Ją s1.ę ~a ~?~Ol 'O•, ~' owc~as przys ę- 'do tego· dezynfektorów. usuilięte i· wytożonc wiecwrem. . nie • UZCJ, mz sa:~ ,a; flz;-f Plfr CJI! " a 
PUJe się do aru,.,1e1 częsc1 zabiegu: spe. I Koszlv odszczurzania wynasza: . . . . . . -'-· , przec~ągn ~ię u~i;.o poł I'łL u, a tt!lW&ł dlu. 
-· I ' · ł · . h · I i ' · Wlasci1c1ele wzg.lędme zarząucy nierucl1-0.mo. . l . . 
.:;Jil n~ s?rep~ro-Wany U5Z, pt6(; śtrZe n - li dla c~omu rn;eszkalnegQ Lrro<lzi1I1nego hez ki obowiązahi są do dlllia 30 Gipca rh. d.opro- zeJ. Trzeba -t~ e od.w1cdzał gah1tJtł kos· 
czy, 'I' zg ędme mes~ U~wó!.'Zoną przy $pił- zabudow.an, gos1podarc.zych z!. 30.- wadzić do nalezytej czystości swoje p10sindloś metyczny, ap!rko wac spectalnc tantrzykł, 
laniu - gumy, (fiptt. ze słarl'!go ł~a!O~za) 2) <lila do.mu mieszkalnego 1.:ro:dziITTncg-0 z d, ło . jest wywietC iarwarto§ć śmietinilków, .do- ponow.ne u.kłutia itd. 
wdera i;ię w śwlezą i'<mt;. Po taklej tJpeta- :oalmdownn:iam\ gospoidaMtymi zł. 50.~ ,Jlów kfl.oacz.Jlych, usun11ć odlpadki ii.fp. aiby szc;.u I I t " . kl' t• kt' v h u 
ej! klient mu.si od1loczat • skóra l· bo~lem 31) chla d.omu mieszkalnego od 2 cio 5 rodti1t ry ·, w okresie . t~ipieni.a pozhaw!one były żeru. nn.a t <:ta e;:otria . ieJ~..°wy, bo~ąrz_~f c :Z~".bY-

. ' ' · ł 70 ' · 1 . . . . sunac a naiz o c1, n'H'Z ~ .,, t:• „ , 
jest ba.rdzo zao-gfi~ona. Dopiero po upływie , .~ . .- ' ~ esh:l61;1J1ąc:y ~Ję do p<>wy.ż·szi:go -z;i~zą.d:zen~.a I nic 'pomyślano o nich ie !liedzkH w mę-
. ak" e<10 · · . ł I . 4) dila domu miesi!ilmlnego od 5 rodz Uli ibęuą 1POm,11ig,m«i;c1 dQ dUlpow1edz1alnQSCIJ karno_ I ' t1 

' J 1.,"' s czasu iz?1y:Wa s1~ ca e m ersee twyż zł. 10'0.- , .administracyjnej z art. 2t.! cyto;wanei .rnstawy, ~ienia«:h. gdzie fo~'l10w1uifo dę, dla zebf 8 

Den,yną '. ~am,. gi:zxe !.~In !11~ doł~ę!a cła. \każ<lą oficynę uiwaia się za dom.) ip.rzew1.ct.uJ•ącej karę do 3-oh m~es1ęcy aresztu .nudy, Jest zf~wM--1em hn!'tfao c;ic;do społy-
ła - f rb„ zruka, .na [o:mias, w nueyscach, 5, ,„ , .1 , . kł d, . . 1 ~ du OO.OOO ifotyc.h grzywllly. '"'"'ym "'r""' d •-tó"ZY •łe '*Itlł 

• 
1 

• ! · _ ui.a Sli. epow 1 zn a ow gasłronQllliCY.nyc 1 . „„, , „ ....., .„, " " " „ • 
g z C !łą · fłd s dę. ii lttWi - tmzo1łn • W które rnk.ładnją truciznę niezaldnie 'oo v.Iaś. Łodt, dnia 7 cze!'we;i 1946 r. U nas w Polsce małn spotyka. się mę!-

, 

tel! sposób uwi ncznia się rysunek, który ciciena wzg1ęc1wie zarządcy domu: " k k Za Prez)ldenla Miasta czyzn tatuowanych, a kc: icta z wyłałuo-
począt ~wo mil ol~r _blado - niebieski, j a) .przy l pom~eszczeniu zł stJ.- (-) St. Dun~ak ...., nym} rys?.1n1nimi na ciele _ ło po pro-
pot ,j1 c e l o - nl r 1 sk11 6 I o l&ła h l!lll- . 1b) pn)' 2 pomieszcieniach zł. 120.- Wi„eprezydcnt :\tia"ta ł · z t k ' 
mict!V-; ~ ;Ci w kóhH· cz iny. • I s ił 11 I• t. yczai tc:;n na ornlast z rajow 

r---~"!"!' ..... "'""':~~~"'""-.-"'!"""'-.-,....~~~~-~""""~~------..._--_,_.. eurnpcjikich je&ł bardzo r zpowszuhnło-Pr & o ~y tat11aż VEA PUNKTUALNIE o GODZIN!E ny, ~aprz1"w Rosji, g :Qp nie mówiąc fui -------- - 19 o mężczyznach, którzy często n.ie mają na 
Zawsze ,wiedzieliśmy, że ludtic tatuuJ11 llT c:Iele wolnego skrawlm, gdiieby nie hvło 

~1ę ' dobrowolnie, llfoily tało &tę ł~ Mk ni- ~ _W fakicf!oii rys' "lku - przytłaczającą wię-
g Jy ó tałuażadt PHYfin110 ;v)1ch, wbrew ~ 1 kszoić kobiet· także zdobią tatuaże. A. 

Daję słowo honoru, że postaram się, aby nie potr~fi. I d1a tego wybrałem to miej
warn odebrano kartę przewodnika! Skan- sce do rozmowy z pWJ.em ..• Tak onieśmie
dal! , lany i bezradny byłem wczoraj w hotetu. 

Bko'ro daje pan słowo hbttoru, to jak pan tu dziś, .• 
resztę drogi pod górę zrobi pan sam. :_ - Zapłacę panu podwójnie, jeee1i spro-

Raz jcszc~t:: iferlmął lekarn na Wfmoszą- Doktór drżąc~ ręką zapalił papierosa, odparł zimno góral. · _ wad~i mnie pan na dół, ·- zawołał dok-
cy się ponad nim groźny, posEarpany ale po cąwm odrzucił go. Niedopałek sto- . - ' Aha! Więc slilantażl Dobr<:e, ile chce- tór. _Jeśli spadnę; będzie to morderstwo! 
szczyt i pomyś1u!, że wspinanie się riań bęe ctył się z l'lrębu i zgińąl gdzieś w- głębi. c1ei' . . . _ Nie, to będgie tylko nieszczęśliwy 
należytego, f;relimgu, dla z~spokojenia ka- Doktór zatrząsł się.„ Wydawało mu się, ie , - :NIC me chcę. Wymt~rodzen.1e . ~tt~y- wypndek, pańie doktorze. w · każdym se-
prysu tyl!w. _: jest nonsensem. Najchęt- wystarcay lada podmuch wiatru a on teł malem JeSZCi!!e w hotelu 1 wtęce3 nie zę- zonie są nieSi!CZęśliwe .wypadki„. . 
niej' zawródihy, gdyby .nie wstydził się zleci w tę okropną przepaść. dam. . k • „ ł z ·1 b ki h . 
swej dabosci wobec prnewodnika. Był to _;_Niech pan spojre:y, doktorze, jaki pię- - Więc o co wam, do diab1a ctiodd?I' . Do tor mucl!!a · gę .0 

hi westc me-
góral z tych str.on, silny, zdrowy mężczy- kny widok, - usłyszał spokojny głos prze- - Chcę się z panem rozmówić. Tu się mem przyc1;1pnął1 na zrębie, prtywarł. net"" 
zna o charakterysty~znych dla alpinisty ~odnika. czuję tak pewnie w tych górach, tu się wowo do ~ciany • ukr~ł twarz W dlomach. 
wydłużonych ramionach. . . Spojrzał w dół i mimowoli przycisnął urodziłem: .. · Ptzewod..nik obserwował go uwaznłt!. 

Przewodnik poprawił plecak, związał się. się qo skały\ W istocie miał priied sobą - Na litość boską prędtej, mówcie- do Wprawnym o.kietn dostrzeg1, ie dokt6r 
dokoła 'liną i ·rozpoczął wspinaczkę. Dok- v.;id<;>k bajecłtny. Alę Ięk, któ1·y go drążył, nrecsy!„. . jest już u kresu nerwQwego napi'ęcia. Wbłł 
tór szedł za nim. Po kilkunastu metraGh paraliżował nawet jego uc1tucia. .:_ Cgy przypomina i)an sobie, co pan hak w szczelinę, uwiązał · i!:apa!Jowy sl!nUr 
góre.1 umocowa1 i sprawtiził linę. Ju.3' teraz PrEewodnik wstał. Lewą dłonią uchwy- 1 wczoraj wiecimrem powiedział Annie po- i szed1 na. zręb. . . 
pod stopami ich zaczął wyłaąia~ się wspa- cił mocno granitowy występ, prawą nogą kojówce hotelowej? Anna jest moją dziew- - Pame doktorze, - rzekł cicho, -
niały widok dolih i okolicżny'ch wsi. Prze- szukał już oparcia. Regularnymi, wypr6_1 czyną. Nie długo pobierzemy slę. 

7 
niech ·mi pall. przyrzeknie, ~e zostawi 'W 

wodni1c ze spokojem wskazyi»at dbkforowi bowanymi w r1Jezliczonych WsJ)ihaczkach . Doktór poruszył się niespokojhie i ó ma- spokoju moją dziewczynę. Niech jej pan 
każdy krok i . chwyt, porna-gając mu bi3.f", ruchami, rozpoczynał swą dtogę. Nag1e za- lo nk stracił równowagi. Pobladł śmiertel- nie psuje bajkami o waszym miejskim ży-
dzo troskliwie. ttzyma~ się i u1ctąl oćierać się mocno o de 1 btlparl: c,iu. Jej tu będ.:ie ze mnę dobrte. _ 

A jednak każdy metr kosztował dokto- -~!tlż;łqez eun HVt\qJ Od ·.A:pn1s :iue11. A:l:iso - Nie powiedziałem nic, co n~ogło by -, J:rzyrzeka?1, ~ szepn~ł dokt6r. 
ra niesłychanie dużo ·wysiłku i ti::udu. Gdy ctająca pękhł, , ją obraziG. Gorał ubezpieczył go· zą.p!iHową Uną .i 
zerknął w dół i tuż pod sobą zobaczY.f po~ ---: Co wy robicie?! - jęknął prnerażony - Ale mówił pan źle o mnie. Powie- o.strofoie ~~szył W dół. Wkrótce l!!nalegli 
twomą głębię , doznał uczuda nieznanego doktór. , dział pan, że szkoda jej, Anny, pięknego się u po~noza. , 
dotąd, par"lliżującego go GtrFJ.chu„. Z naj- Przewodnik ujął koniec pękniętej liny i i delikatnego dziewciięcia, dla . takiegc:i nie- - Obiecałem Wi.1111 podwójną '1apłatę, -
wyższym wysiłkiem wspinał się dalej. Gdy rsudł ją doktórowi pod nogi. ' okrscsanego dzikl:tsa górskiego jak js.. mruknął doktór., -sięgając do kieszeni. 
osiągnęli mały zręb, przewodnik zatrzymał - Oto pr~yczyna wypadków w górach: Mówił jej pan, żei przy moim boku nie Góral energicznie potrzqilnf)ł głową. 
się. kiepska, wadliwa lina, ostry kant skały„. zażna nigdy lepszego życia.' Opowiadał jej - Nie chcę pail.skich pieniędzy. Chcitt-
, ~ Tu odpoczniemy, - powiedział. nieszczęśli~ wypadek.„ straszne„. Gaz.ety pan· o mieście, . o ' teatrach, balach, samo- łem panu ty11',o dać nauczkę. Przydaje się 

Doktór i.;rnfadl, dysząc ciężko. Chłodny napiszą; że g51·y pochłonęły rtową ofiarę, .. chodach, o pięknych sukniach ... A o mnie, ona niekiedy nawet takim ludziom, jak 
wiatr przeniknął szczelną włatr6wkę i i tak się kończy życie człowieka. że czuć mnie wódką i ęe nie umiem się-~a- pan. A terat niech pan poslmriy się na 
ochłod:\ił spocone· ciało. . Doktór czuł, Że na'pięcie jego i;i.erwó 'I chować„. Dziś rano Anka zrobiła mi uwa- m nie.„ 

-.,_ D aleko jeszcze do szc;zytu? _:_ . zap. y-1 doch.odzi .do grnnicy wytrzytt~aloki. I g_ę. ie nieład~ie je~. Od razu domy~r ei:n Doktór- o -wr~cił si~· i E potltylorte gło· 
tał . · - Co to ma znaczyć? - zapytał ner się. skąd powiał wiatr.„ To prawda, ze me ~ li pos 1:: rH w Lerunku •„_tf'\l \i. Tes ~,.."~ te• 

_. r:: -::031.: ws;;czc• „ g0 metrów. Większq \~wo . - 0'1zal ':liście. czy co? - n „ -,··-- ; ., . • 1 "1'cd~lć po śliski'e j posadzce.„ Ale/ gc ;o1 ~ rro dnia s .tłk„\ ~t; !' ~ · Ód• 

część d~ogi n~m~y już ,za sobą. I w tej chwili zejść do mnie 1 w.iiąć linę. p1 • gÓt'!:tch wspinać się nikt lepiej odett1tiie jechał w nie~:auoihyin kit:1ur,ku... M. 
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Smiech--to zdrow·e 
- Sługa obywatela! Jak zdróweczko? · h. 

Kopę lat, kopę lat .•. Czy obywatel ma za
palić? 

-. Odzwyczaiłem się już ... 
- Od palenia? 

, . 

·z ·mowaH PO 
- Nie ... od częstowania. * (a) DonosiMśmy o aipelu P.olsklego I W ten sposób volksdeutsche korzystali m.ł ałykułami 19% i 193 K. K. za przesłęp-
Działo się to jeszcze wówczas, gdy Adolf Związk.u Zachódn:iego do społeczeństwa I przez dłuższy CUl$ bezprawnie ze . wszet2 siwo to grozi im kara więzienia od 3 do 

'Hitler byl u szczytu swej potęgi, gdy prus- polski.ego w sprawie ujawniania ukrywają- kich przysługujących Polakom praw,a mia- S lał. , · ./ 
ka machina wojenna szerzyła w Europie cych się na terenie Łodzi volksdeutschów, nowicle - i przydziału mieszkań, kart zy- Bardzo charakterystyczny .le!tł wypadek. 
dzieło zniszczenia. Piękny Adolf lecia.I sa- podających Się za -Polaków. wnokfowych, zahndnienia bez fakichkol- ,gdy P:-wien obywatel podający .się za Polaka 
molotem nad tragicznymi pobojowiskami. Apel nie przebrzmiał bez echa. ~ezulta- w;lek · ograniczen, prowa~enia · przedsię- i otrzymujący karty żywnościowe ·fako Po-
_W pewnej chwili żwraca się do towarzy- ty są wręcz ~ensacyjne. biiorstw handlowych I przemysłowych. lak jeclnocześnie„. zgłosil wniosek o reha· 
szącego mu Goeringa: O~,azuje się mianowicie, ż~ w ciągu za.o W kilku wypadkach stwierdzono. -że po- biłitację. Kteś ze z.najomych przeczytał w 

-Wiesz co, Herman... ]abym jed~ak, ledwie 10 dni od m mentu wydania ode· dający się za Polaków volksdeutsche zaj- gazecie ogłoszenie I volksdeutscha zdema
chcial coś zrobić dla tych nieszczęśliwych zwy - „wyłowiono" i zgłoszono do zarzą- mowaii poważne stanowiska w fab~ykac'ł, skował. 
ludzi... du obwodu łódzkiego Polskiego Związku a nawet urzędach państwo,vych. Ludzie, którzy podczas okupacji nie 

_ Wyskocz! _ odrzekł krótko feldmar- Z-achodnict;!o przy ul. Sienkiewicza %0 - Mieszkania, nieprawnłe przyznane volks- mieli na tyle siilnej woli; aby oprzeć się 
ponad ltlG ukrywających się vołksdeu- deutschom I zajmowane przez . nich, będą pre5ji okupantów, lub volksHstę podpisy-

~załek. * _ tscbów! odebrane, tak samo zresztą, jak karły ŻY· wali wręcz z własnej woli, \\<-yrażając tym 
. . We wszystkich wyp~dkach stwierdzono, wnościowe. Z pracy volksdeutsche zostali samym swe sympatie reżimom hitlerow-

Panu Bombelkowz przypadła w udziafe że chodzi tu o osoby które podczas olm- natychmia5t zwolnieni, a niezależnie od skiemu - teraz ueiekają się do wszelkich 
niemiła r;ifsi~: , TI?iał . . zaw~adomić żonę pacfj niem~ecł.:iej podpisały vcllrslistę; po tego P. Z. Z. zwrócił się we wszystkich w'}- sposo!i>ów, aby pozostać w tej Połsce, pl'Ze

swego przYJaczela, ze 1e1 mąz nagle zmarł przybyciu .polskich władz nie p"odały wnio- padkach do prokuratury, celem potiągnię- ciw. której występowali. 
~ atak .serc-:. Ale jak to zrobić, żeby ta sków 0 rehabilitację, natomiast podali się ci~ 4-o odpowiedzialności u~ywających się Dla takich ludżi w Polsce W ołnej i De-
wu1domość me odbzla się na zdrowiu sla- po prostu za Polaków! volksdeułs!:hów. Zgodnie z obowiązujący- I mokratycznej miejsca nieąia ! 

' bowitej kobiety? 
Pan Bombelek postanawia pÓwoli ją 

przygotować do ciosu. 
-:- Coby pani powiedziała, gdyby jej za

komunikowano, że mąż panią zdradza? 
- Cobym powiedziała? - zaperzyła się 

kobieta. - Powiedziałabym, ażeby go dia~ 
·bli wzięli! 

- Już się stało - anonsuje .pomirym I mr I 
'~losem pan Bombelek. · · ~ dz ie • • sp1q 

• 
pod ·gołym 

-ne1 rilli 
n 1e em. Ce sil} dzieje, 

odm ··e 0 skie • * w pe 
t • Wyjątek z przemówienia roztar~nione-

go historyka: 

-„.i jeśli zastanowimy się, kto z nich 
był wii;;kszy: Napoleon, czy Aleksander 
Macedoński, to bezwzględnie musimy po
wiedzieć, że - tak! 

Wiele się już -pisało i ciągle pisze na te' liby, się w Łodzi - przenosi się na innej przed wojną miała ich około 700 tysięcy. 
mat ciężkiej sytuacji mieszkaniowej w na- tereny, nie mają się bowiem gdzie podziać 

1 

Nie w tym więc leży przyczyna przeludnie-
szym mieście. Wybitni fachowcy, po ca- ze swoimi rpdzinami w naszym mieście. nia łódzkich mieszkań. Powód jest inny. 
łym dniu wyczerpującej pracy, sypiają na . Ten głód mieszkaniówy ma swą przy- ' Zniszczenie Warszawy pociągnęło za 
stolach w lokalach biurowych. Czytaliśmy czynę nie w osiedleniu się na terenie Lo- sobą przeniesienie się do Łodzi wielu urzę
też o profesorach, którzy mieszkali w wa- dzi wielu ludzi z innych ~zęści Polski. ty- dów, powstały też wyższe uczelnie, na co 

* _ Wiesz, można. zrobić doslwnaly in- gonie, bo nie był'? dla nich wolnego lokalu._. si~ce bowiem rdzenn~·ch łodzian wyginęło miasto wcal~ nie bylo przygotowane. W 
ter{;s i zarobić na tym majątek _ zwra- Pociąga to za sobą tego rodzaju skutki; żej potlczas ostatniej wojny. Dziś Ł?dz liczy braku specjalnych gmachów - wiele in-

. · wielu spec1'alislów, którzy chętnie osiedli-. p61 milion_a ITMeszkańców, podczas, gdy 'stytucyj zaj(imje po falka lok.afr mieszka-
ca się pewren kolega do swego przyja- -
ciela. --~------_,., .................... ----------------------------------.... ----~------------ nio-wych. 

_ w jaki sposób? 6' Dużą również szkodę wyrządziło mia-
- Bardl!o prosto: kupić Anglików .za L~/Dtj,[lflrfł stu zniszczenie przez okupanta całej dziel-

tyle, ile są warci, a sprzedać ich za tyle, ' _ nicy Bałut, gdzie - gdyby stały dawne 
ile się cenią! ł domy - znalazłoby pomieszczenie wiele 

_ * ·Trzy zucln~ałe występy· w ciągu je~n i nocy ty~~::6!iejski~ muszą zatem prowa-

Ojca pewnego jąkaly py~ano, czy syn W ostatnich dntach złodzieje i włamywa· W innym punkcie miasta, przy ul. dzić oszczędną politykę mie;szkaniową i 
jego zawsze się jąka. cze znowu daJą ·znać o sobie. Niema nocy Rzgówskief, kilku osobników włamało się przestrzegać, by nie działy. się nadużycia, 

- Ależ skąd? - oburzył się ojci~c .:.._ bez kilku zuchwałyc• występów. Wczoraj do spółdzielni .„Społem" i wYDiosło 160 kg czy niesprawiedliwości. 
on się jąka tylko wtedy, gdy m6wi!„. ' milicja zanotowała na&tępujące wypadki: cukru f około zno par obuwia z przydzią- Tymczasem ostatnio otrzymujemy od 

W fabryce przy ul. Morskiej 3 nieznani łów UNRRA. · naszych czytelników dosyć sensacyjne in-
• ·sprawcy skradli kił~adziesiąt . sztuk małe- · formac1·e na tem~t·, na przy,;klad w1'll1', opa-

Również na Rz,gowskiej ta sama banda, a 

rialu. Dostali się oni do magazynu przez trzonej Nr. 46 przy ul. Sowińskie.oto (f?.ll-

d ·d h p d k · •-- d i · tak wskazują poszlaki, skradła kilkanaście . 6 
zlurę w ac u. o o onamu tua z ezy dogoszcz). 

, zbiegli, niezauważeni przez nikogo. Wy- kół samochodowych z~ . składów pod nr 14· Mieszka tam w pięknym ogrodzie ob. 
sokości strat jeszcze ni,e ustalono.. Dochodzenie w toku~ Grzywzński. Po przez zieleń okaJających 

]. B. ·- Do Państwowej Szkoły Ma,ryn.ar
ki Handlowej przyjmowani są kandydaci w 

u~eku od 18 do 23 lat. Wymagany jest egza
min konkursowy z zakresu małej matury. 
Egzaminy odbywają się w ciągu całego 

c:.:crwca. Adres szkoły: Gdyni.a., ul. Morska 
Nr. 83. Komendantem szkoł;y jest kpt. Kon
st.anty M aci.e jewi.cz. • 

-· „ * 

Do LodŻi nadszed.ł wczoraj list gończy, 
poszukujący ]anin>ę Ka.uczyi'iską, do niedawna 
zamieszkałą w naszym mieście, która dop_u.ś
cila się olbrzymich malu;ersacyj na szlwdę 
wytwórni wódelt Polskicgn Monopolu Spiry-

SJ1.UTNA CES!A. - Wyszła zamq) mając tusowego. -
lat 17-cie. W dwa miesiące po ślubie wybu- Kauczyńska, z wykl"ztałccnia nwr:; ~,„„ fila
chla wojna i męża swego nie wi.działa ,już od zofii, opuściwszy Łódź , przcnio:ła :.:ę f' ~tat · 

' lat 7-miu„ Wie jednak. że żyje, dostała bo- n'o na Dolny ślask ' gdzię zam~ cszl ata. ~ 
wiem niedaibno od niego list z Anglii. Miał· Jeleniej Górze przy ul. Ilcforrnack'cj l 1. 
w krótkim czasie przybyć do Pql'ski - tym- przyjęła ona pmcę w wytwórni wódek P. ll-1. 
czasem ciągle go nie ma. A '„smutn.a Cesia" S. w pobliskich Cieplicach, gdzie . popehiiła 
się niecierpliw\ bo słuszni.e uważa, ż~ dosye przestępstwo przewidziane art. 28fi par, 2 
już m:·ała w życiu samotności. 1 

K. K„ tj. narltt;ycia z chęci zJ1sku .. 
Niech Pani jeszcz~ raz napisze do TTUJża, ~onieważ w'na je j została stwierdzona, 

prosząc go, by wrócił do kraju. Niech Pani prokurator Delegatury Komisji Spccjaln('j 

podkreśli, że jeżeli w dalszym ciągu ~dzie 1 

jego willę drzew nie przedostają się doń 
widocznie żadne npęle władz, nawołujące 
do rejesfrs.cji niezajętych- lokali, obca mu 

, jest nędza mieszkaniowa jego bliźnich -
sam ma przecież . tak wiele przestrzeni do 
dyspozycji! 

Musi jei mieć d"prawdy pod dostatkiem, 
skoro jeden z pokoi w zamieszkiwanej 
:przez siebie willi przeznaczy! na„. kumik-

w Wrocławiu wydał polecenie aresztowania 
dej raudantki. Ta jednak zdołała zmylić czuj
ność obserwujących ją wyw;a<lowców i zbie
gła u· niewiadomym kierunku. 

Tstn'iejtf przypuszczenie, .. że Kauczyńska 
pr6huje się ukrywać w swym rodzinnym mie
~cie - to .też prokuratura przySłała za nią 
I· st goi'icz)i ·do Łodzi. 

Wszyscy, któr.zy znają miej sce obecnego 
pchytu K1"uczyń&kiej, winni niezwłocznie 
::arneldować o t')'m u rw.jbliższym posterun
rz~ M. O •• władzom sąrfowym, względnie wła
dzom bezpieczeństwa publicznego. 
Ukrywająca s"ę Kauczyńsłrn im1 lat 43, jest 

silną brunetką, r ;'. Ci<ZC s ię do góry, posiada 
wy ra?.iste rysy twarzy. . (ki). 

... 
ZI 

golębnik. , 
Kurki, . kogutki· i gołęb}e ob. Grzywiń

skiego -wchodzą sobie „oddzielnym we.i
ściem" po desce 'przez okno.„ widocznie, 
żeby nie zabłądziły w ·labiryncie pokoi 
swego właściciela. . 

Tego ródzaju wypadki PQwodują zrozu
miałe obui:zeą.ie sąsiadów ob. Grzy\viń· 
skiego, którzy pytają się nas, w ti§cie, czy, 
wobec teao, _że kury sypiają -w poko}ach
ludzie może powinni czynić to.„ na grząd
kach? 

zwlekał, uważać to Pani będZ:e za podstąwę 
do wszczęcia kroków rozwodo1qych. W ża.d
nym wypadku niech Pani nie decyduje się. 
pod wpływem chwilowego' nastroju, na wspól
ne zamieszkanie z mężczyzrue, który podoba 
się Pani obecn;e. Czekała Pani tyle lat -
niech Pani wytru;a jeszcze parę miesjęcy. 

Albo mąż w c,iągzi tego· czasu wróci, albo o
lrzyma Pani rozwód i wyjd::ie Pani powtór-

Odez~a(ll OltZZ Ho robohlików 

F<>ktem tym powinien się zainteresować 
urząd mieszkaniowy, któremu dom przy 
nl. Sowińskiego podlega, by położyć' kres 
zgorszeniu. Dla lrur można wybudować 

kurnik, pokój zaś - skoro jest niepotrze-
bny ..- jak ~ynika z p:..vtJ/u, który z nie
go irobiono - możrn ' oddać ludziom, 
którzy napróżno zabiega}ą o mieszktmie, 
c!zoć mają do tego pełne prawo. K. 

nie zamąż. • 

• 



• 

/ 

I 
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ICE • I· ·c czasie-·ok 

WARTOWNIK: PrzechodzimJ" rze-f 
kę! W razie ucieczki. strzelam! .l. I 
, WACEK: - Proste, jak obrt;ez! ... 

WICEK: ..:.... Rozbujamy ·deskę! Hbp! ... f WARTOWNIK: - Stać! Stać!._ 

WACEK: · :...... I dajemy ~azu!._ , . WICEK: - Wleźmy na ~ drzewo!.-
W ARTOWNIK: - Co robicie! Haiti Gml:nt3 nie podoła!_ 

I WACEK: -:- Panie! Strzela) pani · 

I WARTOWNIK: - Chociaż nie strzel~, 
to i tak· was pr.zyskrzynię! 

• 

Nikt nie chce sie podjąć jego obronr.~ ensacrinY proces \YJZnacz nr na 24 bm. 
I 

PToces Artura Grels~a, b. gauleitera I to nawet obrony z wyboru. Jak stę ~dnak b!iczne ·wnosić · będzie me Jeden, a dwóch rosyfski t nfeinłecki.· Na sens~rcyfny prą.ces 
Warth_egau; 'Yl"oga poh;kości Nr t - wy- d'OIWiadufemY. !Żaden przedstawic:ileł pale- prokuratorów, a mianowicie łódzki ,proku. · za1Powtedztał swó1 przyjazd -szereg znanych 
znaczony zosta,f na dzień M czerwca rb. słry polskiej me chce bronić tego zbro- rator Siewienki, prokurator Sądu Najwyż- drlenniikarzy zagranicznych. 
Proces toczyć się będzie w Poznaniu, sto- dniarza, toteż Najwyższy Trybunał Naródo. sz~o oraz prokurator Sawicki. rzc;cznilc . Chcieliśmy, aby -:Vtur Greiser za zbrod
licy b. W arthegau, w sali Uniwersytetu Po- wy wyznaczy obrońcę z urzędu. . oskatżenia polskiego w NOumberdze. nie swe odpowiadał w. Łodzi,. w mie&;ie, 
znańskiego, gdzie Artur Grefser s'\Vego Z uwagi .na to, .te. małerlał dówodowy Rozprawa too.zyć się będ~!e w .f~ku gdzie przelał tyle krwi Judzkjej •• Gre:ser 

·gł 
1 

łyp '"''.... ó • • jest bairdzo obszerny, gdyż obefmufe ~zy. polskim; z fednoczemym tłomaczeruem na wyrwał ,się ·nam, ale nłe -wyrwie się śmier-
czasu wy asza an 01srue przem wiem~ słlde 7.brodnt~ Grełsera, _ oskarżenie pu-

1 
cztery języki obce !J· atl1łielski, francuSkł, 1 dl O. 

Zbrodnie GreL~era są tak znane w Pol. l-----------------------------------------------------
sce, .Z-e nie ma potrzeby obecnie kh pny· 
pominać, zresztą jak w kalejdoskopie prze
suną się one }l:Odczas procesu, który naj
prawdopodobniej potrwa najmniej % tygo-· 
dme. I . ' ół 

••• 
I 

" Zebrany ' mater:iał dowodowy dotyczy 

głównie dwóch województw~ łódzkiego nadeszło oslnlnio do miesi nolskic.hca-Są to 
i poznańskiego, gdzie g·auleiłer Grefser li;" IL. • h 
przez sześć długich 1at prowadzn swe nik- . indywid_ uulne od k1ewnvc11, • zn I _ c 
czemne dzieło zaglady polskości. · -

W; charakterze świadków zeznawać hę· tharakterystycznym objawem powojennych I nak zwrac~no się ~o nich, często nie -wiedzia-1 chodzą także pa~ki z Egiptu, Palestyny, Ka-
dzie wiele osób z Łodz:. k~óre wniosą do czasów, obserwowanym ~e wszystkich mia- ło się nawet, że w New-York mieszka bogaty nady. . 
przewodu sądowego fakty bezlitosnego tę. stach Polski, jest olbrzymia iwść listów, wy- wujaszek z dobrze prillperującą fabryką ka- Obecnie - jak się dowi~dujemy - w 

pienia p.rze.z Greisera ludności polskiej. syłanych '.z na~zego kraju. <f-.o Stanów ~jedno- -p_el.~,~zy, l~b ze w Kanadzie kuzyn ~ _.,trzeciej Gdyni- i Gdańsku wyladowlfje się kilka okrę
M.in., zeznawać - będzie jako świadek wice- czonycli ara.z 1nn'Vch kra.;ow zarno·rskich. l1m1 robi kokosy 'Uf proli.ulcowantu mydła. tów, przybyłych z Ameryl~!, htóre przywiozły 

pro~urat~r ł~dzki Or~ow.ski, ldery na te. Okienka pocztowe stale oblegane 'są przez Po ~ojnie, gdy st0<pa życiowa u ~as obni- ze sobą około .f.0.000 worków, zawierających 
reme wo7ewództwa łodzkiego przepr~wa- petentów którzy ruulają listy do :nuych /crew- żyła się, gdy sprawa bytu stała się .często indywid-µalne paczki ~yumości.owe i odzie-

. dzłł obecnie dochodzenfe, mające na celu wych., :m.:i.;omrck i J'TZYjaciół. p~jq- ni.erozwią,zalnym za.ga.ch1ieniem naszego ży- żowe. ' 

:i;::a:e:b:r~emłecldch, dokony.f8- cycń. na dragi.ej pótladi. ~. mimo du- cia 
1
-_ pn:y~śmy sobie o tych kTew- Dla tych. kt6rzy wy'Słałi. do swych krew-

. ~ wydatłców, listy ~ ~ ~ lot- nyc i f'T%'!1 nyeh i majomych listy, mamy j~zcu ied114 
Prokurator Orinro:wskł zebrał mln. ob- mczą. . Przym.ac trzeba. ie l'isty wysyłane 1 Pol- pomyślną wiadcmcść: ot.o sygnalizują nadej-

szerny matertałJ.... dotyczący liczby Polaków, Byleby tył1oo jak najptęebej ~y do ski w_ sp!"awie pomocy odnoszą ~ek. Naj- ście S/S .,SObre.skt' który wiezie na .noym 
zamordowanych przez Niemców _na tere- · miej~ przeiznaczenia! 1 . • lepszym tego dowodem może być fakt. że do- .pokładzie JO.OOO ł~un.ków % -~ka.mi % 

nłe wofewódzłwa .łódzkiego. Na terenie ' To .pragnienie jest najzu;pełniej zrozumia· tąd. n iezalemie oo paczek UNRRA NADE- Ameryki. A więc kt.o oez~kuje podarunku -
~z~go W?iewództwa w czasie dochodze. le, jeśli z-v:ażrć: że wi_ększtJść listów_.,do Arr;:e- SZŁO DO .POLSKI 10G6ŁEM PóŁ MIL/O- niech uzbroi s~· j_eszcze troqhA; w ci.erpli-
ma ufa~ono mianowide liczne groby ryki, .mwiem jedną i ~ nmą tre:;c: prqsbę NA PACZEK żYW!VOśCJOWYCH I ODZIE- wość · 
polskie, w kłóryth spoczywafą ofiary Grei_- o pmrwe m.ateriahtq. tOWYCH. . • • . 
sera. Wiele osób do wojny ro~ miSlło krew- Przeważnie - ..,,, 30 procentach - paozlci. Odd_~ .~ a?resatom odbywa. su~ 

Artur Grelser dz!t "-'i-'e Nafwyłszy nych i majomyeh w A.mtiryee. r%'llt['fr;o jł!d- te pochod.2ę ze Stanów Zjednoczonych.. Nad- spi:awnie. N~!dalc1 .w ciągu 2-ch !ygodn1 .M 
a a są ~ . · . dnw przybycia okrętu --'- paczka 1est adresa-

Trybunał Narodowy, składający się z 7 ...... ..: .1- · · b ·..i,-,· ._,.: • • 

członków, a młanowlcle 3 ięd.dów I 4 ta. Ił k -, • · • 11· d · D bi':'" aurtf'i~· 0 i:J~·ie w ]i:U\.ł~ zanues1l" 

wników - posłów do Krafowej Rady N.aro. . a u _· a J a. Z· I ,.__ o . z eon I a· JC cm e m.ey 8.J.11. 
dowef. Uc:zestniclwo posłów w Trybuńale _ li " 111 Pa<:Zki z Ameryki zawierają _prreważnie -
podkreśla fakł, ie Arł1;rr Gretser .• wróg poi- . jeśli chodzi o żywność - tłuszcze, cuk:er. 

skosci Nr 1, odpowiad~c, bę~~ie " właśnie Winna b'y·Ć zerganiZGHl303 W lOilzi 03 t"ilŻÓf- illlilJ,Cb miast kakrw. Z oozieŻy najczęściej nadchodzą tka
przed sądem całeg'!l narodu p0lskiego. . ' nłny, gotowych rzeczy, praWie ni~t nie przy-

Greiserowi _przysługuje prawo obrony i .w. Kato~i<:a~ , odb~ ~ię w bież.ąc~ b~wią.zu1jącyoh, ?rzenisów, , j.adą.cy z nad- syła. licząc się widocznie z tym, że moda u 
*'* W!SH m mlesłąou . „Ty.dzieu nauki , .Jazdy ,tram~Ja- m~eimą s~kosc1ą.. ni·e · 'Zlw_ra~c~iąc~ uwagi '!'1~ m_oże być; inna'. ją,k również z nwżliwsr, 

--- mi". W cią.gu tego tygodrua ·MO oołozyła na prawidłowe działa1111e hamlU!k:ow 1tx:L By- sczaml .•. zm1a.ny figury adresata, czy adre-3 . r azg ',, :ia· " m. ~iestos'1.lljącyc:h się do obowiązui.ąieych wa też i,ec!nak, że nie tylko szofer pOnosi satki. 
• I d przepisów przeszło 2000 tys. mandatów kar- winę za DJieszczęśliwy wypadek. Tak bo- Barclzo często indywidualąe pac-.iki żywl!<>-

KCZZ w sprawie re eren URI nych, sporzą.dzrla 518 protokółów ora'Z za· v.iiem, jak nie umiemy jeździe - nie umie- ściowe i odzieżowe ot z . lud . 
· · 'b k' sił ały wsk ti · ·ał ' dzi'ł · . r yrą.u1ą zie pracy, 

. Okręgowa Komisja Związków · Zawndo- ~ała' 219 ~ • toreb' u 0

1
w i. • oły- .myli t. e prawt 0~0 cno\_ c. , ul . . co jest dla nich bardz~ w[elkim dobrodziej- ' 

· • ~.1 czyc do tramwaJOW w regu, nu czepia ez to razy moma zaoooetwo'l-vac na · 1- t d · · k" · , . 
ffYCh w Łodzi otrzymała wczoraJ uue7Me .- . . • . • -L h . k -·l..J" „ ·k . _,_. s zcem, g yz otrzymanie ta ~e; pacuci pozwa-

, ' · • 81ę tramwaJu, wysta1ąc na; sto.pma1."1.1. cac , Ja vua... 1czmosc prze raafa 1ez0llll1ę w la choćby na ewie okr , _-
K1>misii Ce~tralnej Zwią.złtów Zaw-odowycb, Tydzień ten uspraWlli podobno :z;nacZlD.ie nieoopuszczałn.y sposób, wybierając naj:dłuż- . , dp n '. eb.s cdz.a.sudzrownowa-

• CZZ • · . · •. • . • zyc mocno na szarpnvęty: u zet omowy •.• 
określającą stanoWIJ'sko· · K w sprawie pomządek w tramwaJach. , szą drogę tJ. na skos, albo .manewruJe inię- · . ' ' Sli. 
referendum ludowego. - W najbliżSZ;ych dniach. K;~towice p;oi ek- dzy j)adą~ymi . ?"amwajami ~ sam.c~o4ami? · · ci. 

. , . ł . . • rują mządzenne „Tygodnia Jazdy p!>Jazda- A co 5'!ę . dZ'le)'e w tramiwaJaoh? M'lllllo wy- , ... w•wm-s ·"'# 'W'.\l ::@dWK4Qi3iiil#?!!WGm .... 

Stwierd:z.ając - m .. in., zde ._:'nman cph:rnicy . n; Jl11i . m_ echaniczn_ymi" _ z jedooa~nym~ W}ikła- ra~yc? przepisów, ~eguluj.ącyoh jazdę .:rram-1 lE"~ Hl L1lfff'lfll n._ ln~Hl.1ftHlli " 
zreŻygnuje nigdy z już OK:" Y .pn daml 0 wiaśawym przecbodzeruu ulic. waJam1 w ten sp.osob, ze wchodzeme do li.m1 Hl ~&łUH rt"l'ł.lbl''UUWM 
pro."\\'adzonycb reform politycznytb li go- Akcja ta jest godna naśladowania. Czy wozu odbywa się tylri~ pomostem, zaś IEl:l"""""""',.,"'41 #4&t:l4-;w;id'"1~""wm 
spodarczych i nigdy nie~ odda wiclkic:h zdo- nie. dałoby się jej przeprowadzić również wysiadanie pnednim - pasażerowie abso1uitn1c ;,EXpTeSSU · 
byczy, jaklie chłopom i iklas~ pracującej> na terenie Łodzi? . . . . ?o .tego się nie slośiują, powiększając chaos, Ilust~o·wane•atn.~' 

d ł tawy. 
0 

refo'rmi"e '""me]· 1• ... unarodo- W.iemy dq.s1k001ale, · co się dz1e3e na 1.11h- 1 meporządek,. . · I V 'Ul 
a y us - '" „ h .,.J ki h Dl .,_ . . . Z h . od" . . ~-' . . ł KCZZ , • dcza ż cac }O'UZ G • a IllłKogQ me Jes't taiem- t:y;c w1ęc pow o.w - w umę og.olllle- u 6 wteruu przem~s u - oswia , e .nicą, że każdego dnia zdalca,ją się nie- go bezpieczeństwa 110 U'liioach łódz.kiich - . r 

na trzy pyta.nia referendum, wraz z 'całą szczęślriwe wypadłci, które -pociągnęły już , za bardzo pożąda!ne był®y 'Zt>rganiZ'OWame -.„ • „ 
Polską Pracującą. ~wie lTeyk.rotnym sobą . niejedną śmiertah:!ą of"w~. Cz~o wi- również i ' w lod1.i . spec.jalnych tygodni Wycrqc I znrn:hcnrać 
„tak". ne po.nosą szofen,, ni~esrrze~aj~cY: ~ na~i ~jamami ii chodzenia! - H. K. \.:..;„.,, .,.. · I 

,,...,...~.,,, 

1"' 

: 

•. ' 
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Spou ·owc: · 
01-n.ow i 

Ostatnie imprezy uliczne, jak długo- s•arsi nanowneU znilim na ib-nw5k11 . p b łka' n A-z• ą ~" 
dystansowe biegi, wyścigi kolarskie i t. p. Jj I 11 p Hi l!IHl"iiłf E11 lhn u... łil . I!! U . U„ 
spopule.ryzo~aly sport do łeMO stopnia, Że b „ I&' „ 1-.„ • I • I •. I. t I e la 
a111§ widok biegnący~h ulicą o?rwate1i w a. O \Y i%. a, S a ,a KO \Y ~.a I e A a Ol e 'Y ~a 
koszuhnlkach i sp~enK~ch_budzt tylk'? po- P!l"ogram Zfotu Sp0!1l:ow~o Ol\11 TIJR po<l,ldzielę o g. 9-ei. 20 Z"espołów piłkari;hlch ne 2:x20 mintit (.bez prz:t'll'Wy). 
wiurec y entuz1azm z zwnteresowame. ' _1, d . z· l · h 6... - _. • , ł' T 1 h d lro zyk-włd 

T k t . b 
1 

kt, , . 1 czas ciVlll :m 1e onyc ;:iiw1ą1t pn:eustaw1m ri>:r:egra wstęł)Ue mecze zarown.o na g ow- ymczasem na p;acac o o 

ł d 
~ edz Y 0 

. orego~ P!ęicnego pop~ sif im.Pouująoo. j nyc.h jiik na frcningoVv-ych boiskach. 'Mecze i siatkówki rówmież będą si~ odbyiwać me-
u nta g y na u1rcy Leg10now ukazało fll"' R h · · b · 1 • • • "'~d 1._L k · " b..-1 h ł · h t' d ~ 

1
' 1_ 

1
: b . h r uc zacz!Ille się na O]SIKIU JUZ w mc- 1'""" ą ,,u1ys aw~ozme , t-0 znaczy ..,..,ą gra· cze w tyc. ga ęzrac spor .ow. 

woc 1 ooywate z, u ranyc po sportowe- O godz. lS.ZO ro~czmą się ćwierćfinały 

" 1f:u
11

' u~:~;z~i~~;;~;:::i~;.azo;;~~:z:z!::u;~ Wyśc·1g' ., kołarsk -motocyklolHftf e ' piłkarskie. o g. 17, 15 oclibę.dzie się mecz w 
!fil · 11zczy:piomfałm o mistrzo.stwo Polśki pomię-

pierdach ta.rcce .z numerami nie budziły ' . . ' "' i. _ 
dzy najlepszymi z.eSpołami Wa~zawy i ur 

t~:~~~a7o;;:i::w~!~' :~~!~:~br::isi~~:i zorganiżowa~e będą w Łodzt-Bek i Le~kiev1icz dz~. o-g. 18.30 - łoW"JŻ)'dri mecz piłkar-
na przodzie to właśnie „czołówka". Pf'Vnet""n'UJ.::t 5fa ski- ąomięifay ~~iami L':lZPN a._ seIDt>rami 

&~'#;I UW li.I '11ga „ tKS-u. W dnmżyn1e sędri16w graJą: K'4>wal•, 
Entuzjazm wśród publiczności budzi! , . 

SZC!ilególnie pozostający nieco W' tyle za- w. Łodzi prOJektuJe się iorganizow.nć kolarzy wanzawskich. Zadeklarował! sWÓf ski, Pogodziiiski, Olejnik, Kaimiereuk, Ko-
wodnik, jal< widać, nie pierwszej hl.loda- wyk:gt kolcu·sko . motocyklowe w konkd· przyjazd zawodnicy tej klaiy co: .Wrze- wałewi:ki, Kula.wiak, Stępień, · S~rłing, 
ści, sapiący. ciężko i z trudem datrzyn;i.u- renc,a~ t?1·owych. , . 5ffu;ki, Wójcik, &pccjaliłta od biegów na Szumła.łc, kpt. 51lna]der. ,,Stan;i panowie z 
jący krok,u swemu mladszemu towati!YSl8o- P~1ewaz ~or betonaw7 w Helenowie me płaskich torach źuźlowycb, natłępnie Na. LKS-u" wyistąpią w takim s.kładzie: Mila, 
wi. Przeszkadzał mu poważnie mocno za- nada1e się JelZczc chwilowo . do pflzeipro· plr<i•ała, Kapiak J., Włodarczyk, Popoit- ~yłl, Kowalczyk, Jańczyk, Tnmfoła, Jasiń· 
awansowany brzuszek. z trudem mieszozą- wadżenia impre&, organizatorzy z<lecydo· czyk, Kudert i Siemiński. ski. Tadeusiewicz, Durko, Sowiak. Otto, \ 

. cy się w clastlych sp;denlcach. Tym więk- ~aH slę 'urządzlc wyśdgii ńa pła!ldef bidni 5kład Lodzi t'ta wspomniane wyścigi nie l.ange, śledź, Król, Janicki, Stole-nwerk. 
szą też sympatią obdarza go publiczność, yednego z mf~scowych słi1d~o?ow. 

0 

ł~ jest jeszcze usia1ony. Jedno tylko możemy Na boi•sku koszy);:bwki rozgrywane iędą 
widzęc w nlm starego weterana aportu lek- . lmpr~za ta ~śród zawodmk,ow. wyw la u powied·z.leć, ie Bek i Le,kiewlcz Il tozpo· fi!!lały w kosizyik&wce, a w siatkówce hnaly 
koatletyc:mego, który nie spoczął jeszcze zi;ozum1ałe zamłeresowanie •. ~ra~ kolarska częU już Intensywne łrerungt na płaskim twmieju d11a pań i pa111ów. . 
na laurach i -<odn.e stai·e w szranki z tnlo-' odczuwa brak imprez, totez ka.zda z&po- torze i że po paru Jazdach opanowali· cał-
d bk

·6 
• · wiedź o zibliżającym się wyścigu przyjmo- kowicie trudne krzywizny toru. · Dzień poli:iedziallkowy r&wniri roi;poc.z· 

ym naty Jem. • l ł d Ch , d p dt. . 'd . , . . nie się o g. 9-e1· p-Olfinafowymi r~rywkit• 
""' t z· , · · lb j d k wana- JCSI z nle{ amaną ra · ością. oc o ona o program przew1 u1e wysmg1 na 
.rewne wą p 1wosc1 mus1a y e na pu.- . . . · , ., ,_ 1 •• ól ~.tnrcie m, i w piłce nożnej. O g. 12-ej nns.tąpi fi-

b.1. • · t "" t · d" 1 .ł imprezy dz1eh nat feszcie oko10 10 dni, · t.tw. , .. seb.ac11 to przy wsp nym " ... 
. 1cznosc1 nas ręczyc nas ępu;ący ta o5 , • • • • • . nał. 
_,.- - t 1 • b- ~ · . ł . ,, orgemzatorzy maJą 1uz1zapewn1m~y udział J 10 maszyn. 

Ju,Kl się W l'a1<e1e zeesu wywiąza mręuzy Na boi:;ku gtównym pomi-ędzy 9-10 roz-
obydwu panami: · ł ~- ..!! • k m pocz,ną się s WiKi wzwyż r a mężczyzn 1 o· . 
~ Panie Zejmond, jak pragne &l!citęacio., biet, a w go<.b ię f-1)7.niej pcbn·„cie ml.i 

już dalej nie magie. 'Jec,. nwie zapiera! Iem/ ni Kft•~1111'_@i!kl• dla .. panów i pań. Na:stęvnie zob-uczymy 
- ]ebltCee fro~he, panie l{jnac. Musiemy n Ul • •2,iii w u I'.... biegi na 60 m dla k4łbiet i na 100 m dla 

~ytnv·~ić, bo 11as mo_gą Ila. obraae moralno- Na temat nlezhyt gr;częśllwego wy,.tępu watyl on więc.ej o 800 gr, a nie jak poda- ! panów. · 
sci w ni...1mrze przy1hknąc... . , b01kser6w LKS-u ne śląsku i przegranej z wała pra..sa śląska - o , ,t llg. - Po obiedrzie o g. i 6-ej na· bo is.ku głów· 
. To 17'idoczriie P?:ln::.tkowal~, bo t;apiąc Baterym,. rotmawlaliśmy r; K0walskim. Sądzę, te gdybyśmy wysłswflf żyllsa w mecz szi:zypior :~~o 0 ~lrzDstwo 
Jak mrech kowaląm zawodnik z btzusz.t. • . „ .. wadze ciężkiej _ mecz byłby wygrany. nym . . .. 
klem dabyl ostatlca sil i pocf8n/ wspaniale - Stasiak łsłołme miał do~t słaby dzfen. I A 'k . 1 ł 1 Polski pomiędzy mistrzem Warszc.wy, a ze-

- _ .., 7 • • • . - Ja panu się wa czy o. RKS TUR 
finiszować, co puhlic:znoś:, na ulicy prey- "".byt mała eper~i~zrue .mia:~::il1 ":i ':l~ar- _ l.Jo::kona~c! Jnrl::colwiek przyjechałem spotem 
jęła gromldmi oklaskami i aplauzem. n.łka na ppczqłku w&Uri - iak ze ttl~?.ilk 1 110 mecz samochodem prosto z ł..odz.l, na I O I 7.20 nast?~pi kulminacyjJ1y moment 

~dyszan~ i u. iajanj ?_.ba1.· f!fJBrtowcy ";P~- nie nabra: d~a nlt'lgo. naldyt~go r.espektu. H minut przed walkami, zeszed!etn z rłn· 1 lfo!u - wiel~a. defila~a uc~estników. \V1re~ 
dli wres,gcte do Jakref!J bramy l udali się Pu.blicgrto§l: sląskłł mudn ra9ę, ze sh1sz- du zupełnie me zmęczony i móałJ>ym się sre1e o g. l 8"eJ mecz piikanki „KaBU' t~rna' 
na górę. T~taz . ws~ystlm się wyjaśniło. nh1f11ze h)'łob)' • oneczenie sęllzfowsk!e, bit Jeszcze kUim rund. M1mecki nie ~osię- 1 - misl!rza 51.M'ec:ji z ~~e~: W. czas~e 
BJ'. li to dwa}, sna1omr Zyg1?:mnt Nowako_w- ptzyznafęcie rettĄ1s. gnf!ł mni~ ani razu, Czuft;, że f1lstem . w b., przer:wy mecz'! sz:tafeta olnnp!J~ka ula męz 
siu i Ignacy Kutrzeba, lctou,v kou1y:sta1ąc _ Co się zaś tyczy nadwegl Stasiaka, .to tłebrej formie. · . J czyzm, 
z pięknej pogody; wybrfJ.li się rta jedną B · 

· plai!, oddojqc się rozkoszy ' 0Ży1~czej ką-

pieli wodnei, a potem sjonecznej, zapom- 1~ .... 111~ .. · o~·'· .· nieli jednak o tEJ• < realnych rzeczach, Ja- ~ 
ka 1·est riaprz.' Aetdetoba, kt6tt;1 pożosta- :i "·1 ~ .„ s . ~~ ~ .. -~. . r.; 
wili o=dal w luzakach. Gdy po poludnlu ii _- ,l ~· 
chcieli wrócić do domu - ku wietkiej roz-

pacay ubrań nie' byfo. Ktoś je najzwjlkfej '!l,.. r.i J k " · * 'Il.;. J p '"' d 
w świe<;ie ukradł. Cóż bylo robióP Pan IJOU~!O re Orft W rzUCJE! ~li q. ~ ryw el Z 0 IJ 0 l i ,0 [I 
Ignacy' jako star.szy i bardziej dośwhtd- ft 9 u· ,... al le 11\1 ~ mi n o n - d p ; a I n ft s· c ~ e .• ·' 
czony, wpadl na kapitalny pomysł: !!apro- cvt!łl Un „ 'iD ~ ."J 'l.11 A. \'[J;i gp. . .!2 ~ u~ ! 
pon_ował, aby d~ ~oszulek, któ.n:i tnietf na I Pned kilku tygodi1iami p!Kll rekord ŁoJzi . Pi ywer, ZOIJ(l!je Wpra?ldzie nfoznacznie pobi-1 - Cz:r., pan jui przed wvi1U{ rzucał kulą? 
sobie~, przy~zeptc uu:cze_ z paptf'tL!, nama- w rzucie kulą; 1'adeusz., Pryu;er „dziecko Ło- tr, ale r:;uca 14)0, _bijąc ;;nów swj własny - ćw1c::.yłerit jako junior ŁKS-u, ·ale wa· 
lm"!"ac na ... mch numery 1 tak /.!.ob~ec ?Uez d::.i" os ·ągnął wynik 13,75, bijąc stary - 1ekord. ' , · iylarn jui. wówczas 9fj kg. 
mlasto. 1 er_az popu._lar:ie są ute~I u!~cz:ie, przedwojenny rekord który nalcial do la · Tr!detbt. Prywer· m a zaledwie 26 lat - a - A po wojnie· .. ? 

· więc nilct
1 

'!1e ~vez_mte rh za tozneglt o~a- chimka i wy1wsił 13,'12. w:ęc prll) ,złoiić spor towa przed nim. Szuka- - Służyłem w wojsku. Byłem · w szkole 
nTycJ~ 

1
P ~~ow•c:ow;1 . ee~ za spoAI'DtoDwcyw., Na następnych zawoqach Prywer ·nie osią- my go po zawodach. Nie tmdno go znaleźć. wojsk()wej w Modlinie..:.._ tam właśnie, gdzie 

a ' w asn1e uc~yt11 z. . ł 13 11.r 'l l . ' . J ' b J „ • ś 'd . b' F . St . i ł ..L. b' 
gną . n?-wet . m. iuys ano powszec une, ie e;<;o at,etyc:;na u•iowa wyroznut się w ro l, iegacz aryniec. artowa em na;wet u ie-

11\ • - d ·bl\r . 1

1

po błyskotliwej .k~r)erze v.:yszedL~z formy. ,,normalnych" A~~z: . ,114 kg żywej wagi tru· głego roku w Warszawie. 
u IS er . Tymcza:sem przy;ezdza Czech, Kahna, kon~ I dno me zaziwazyc. Szeroke kwadratowe ra- - Dlaczego pan nie rżuca dyskiem? 

~ĆJflli1'fl•\\' rS;!!(i, WS kle kurencfa jest poważna - nowy zapal - i miona przypominąją -atletę-zapaśnika. - Bo ni.e umiem .... 

Dziś o godz. 18-ej odbędzie się ci e1<awe . 
itPot)rnnie piłkarskie dwu czołowych dm. 
zyn - łf>dzki ej i war11zawskiej. 

Stolica będzie · renreienłowana przez 
Legięt o Lódi pr?.ea ZZK. Poniewaz obie 
drużyny wystąpią w najlep1zych &kładach, 
!!potltanie będzie mi Io charakter· derbów 
łó~ko - warszawski«:h. 

' 
UwoQu.;łramwał rze 

D fś .2biit1ka nm o~ "Uttó ~ 
Dziś o godz. 18-ej w ic-kalu przy _ uL 1 t 

Listopada 30 odbędzie Się zebranie sekcji 
motocyklistów KS Trairnwafarz. Stawien
nictwo dla wszystkich członków jeit oho. 
wi9zkowe. 

Płyvłahlia ŁKS-u otwa1·ta 
Amotorty p lyw?nia mogą się cieszyć: ba: 

u 

I 
Dl' 

. n•~ 
Ki.lezy!\'!""~ !O n !lt!!I 

.Y17 
pr ec·wniku 

· 08powiedź rozbrajająca swą szcz.ernścią, , . 
- Rzlicatn z miejsca, bez obrotu i w taki 

prymitywny sposób q,zyskziję 35 m . 
, - . Ale uióglby palt spróbować rzucać m,ło-

1 tem? „ . . 
--' Nigdy w życiu ni,e 'rzucałem tym przy-

V>f zwią.1ku g wtc.lkq !mpre~ą boksornką. I ski (Łódi.. } . • 1W CI '5żK1EJ Kładas (Lód:t) rżqdem. Po prostu, nic nwm:r mfou.i w Łodzi. 
która w dniu 13 bm. odbędzie się w Lo-1 Niewadr.ił (Łódź). A chciałbym bardzo spróbować. 
dB! na rl.tlCż były~h więźn.iów politycz- Najwięb:zy kłopot fest z Kolczyńskim. Padają dalsze szablonowe pytania: 
nych, ł.OZB, który pomaga pr;;y or ganh:a-

1
,,i{oll'fii" chce wakzyc„., alę nikł nie chce - Plany na pciyszłość? 

ej! zawodów, te&tawlł już następ.ujące pa. się 1l nim spatkać, Organizatorzy W)fsJali - Czuję w sobie tal::ą silę, •ie wiem, ii r:ttt· 
ry1 . . - trzy li sty do ewentuainycl}. rywali. Kolczyń- cę jeszcze ·dalej. Może uda mi się o,siąg11ąć 
' WAGA MUSZA: Krzyżanowski (Lublin) :;kiego, a mia nowicie, do Stockiego z Po- powy·ż~ piętnastki.. Widzi pan. jale ciężko 
:_ &łtt&łoU (Lódt), W WADZE KOGUCIEJ mop:a, do S1}bczaka z Poznania i do No- pracuję, iw.szę .stu kilowe worki z kaw,7 , fe
t>dbędAle lię _ wailko rewanżowa o mlstrzo- wary z śląska. stem bowiem zatrudniony przy przemi<il~ l«> 
&two p-0l8kie. Mianowicie spotkają ~ię Naszym zdaniem, rozwiązanie byłoby WY., w „Społem". W przerwie od pracy tre
dwaj nałlep.li zawodnicy polsr>y Griywocz 1roste. Dlaczegoby w ramach tej ciekaw7j n'urn. . • rzucam odwainikiern 10-cfu k.i}jo.. 
(śią1k) i Czarnecki (Lódi). W PlóRKO- i poży tecznej imprezy _ (na dochód PCK) WJ'Tn •• „ 
WEJ Martinkowtki (Łódź) - Komuda nie zorganizować dokończenia mistrzostw - Dziś m;.ałem dobry dzień - kończy 
(Warszawa), w drugiej piórkowej Malec · Polski w wadze średniej„ .? Wów,czas na- 5we wynurzenia Prywer - wy gmk m zakład. 
kl (Wammwa) - Mazur (Łódź), V LnK-! pewn;> ,znaleźliby slę przeclw~!cy dla_ ~ol-]Z~fożyłem się= moim: zwier;:c_hnik'.em , ::c po-

1 :du musieliby bi1ę rekord. Postawrlem na swoim ! Mam 
• " e jest czas, ilbY atrzymać kolce do lekk<1atletycznyt'l1 pu.n&o-

, fli. które s4 mi tak bfu-tlzo P,Otr.zcbne l . -

'I 

• 
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Dokqd dziś ,,pójdziemy 1111~mmmiiummmiummiinmi OGŁOSZE_ NIA DROBNE ·1111m111111111111111111111lffillilll L~karze 1m111111111111111111111111111111111111111111111 

TEATR W{i)JS.KA POLSKIEG-0 mllll1lllllllll1111i~lilllij!ri~!llffimlllll fu-REiCHER:-· Specja'li!il1l chorób weueryoz-

ul. Stefana ;rarama 27. r ny<$. Południowa. 2v. 1699 
Codzli.emiie '

0 
god~ 1:9 m:iin 

15 
u . d" Zaoficr~owanie pracy· SKJRADZlONO leg. tramwajową n11 miesiące 

ibba" B ""a-'a w ,,,_....;_, d : F "s~~n. ia- nieiparzysłe, ?ięt.a Michał żellazna '20/6. 2633 Dr med: E. MIKULICZ. Lekarz - dentysta ze 
• ""1 „ „,.==a Z'le • 'V'JJlenfllOw- · L · I' l · h ób d · eł skiego. · ..-- ' KEl'LARKA potrzebna na sitałe wzgi.ędn1e ci!o- --· ---„- _ . ~wa, sp~J<a ista w eczen1u c or z1ąs 

TEATR POWSZECHNY TUR / r~o. Zgłaszać się. Firma „Es Ha ,Wu" ,Ce_ ~~!ONO dowód. ?s~isty . n-a naz~s~ ~i- 1 iamy u_smei, nl, Za:Wad.zka 17. tel. 144-45. 1620 

ul. 11 Listopada 21 gielmana 14/12. :MOO I ptńskii Tadeusz, W'les Stel'IZID.'Ul gllil. Ntesbu'kow. Dr B. DOBRPWOLSKI. spoojalista chorób ner-

Dzihś i eodziennie o g-0dz. 19·30° komedi.a M;o!. • pow. Brz.e?:iny. 2ó39 wo·wych i seksulnych. J>rzyjmuje 4-7, m. Ko-
flera ,,Szelmoątwa Skapena" : ndzialem Jac~ POT~~EBNY fotograf !lu!b fotograf•istka. · No- . . . ·-'- pernika 6. tel. 186-00. 1791 
.ka Woszczerow.iicza w pop·so . li Sk wom1eiislka. 6 2'194 ZGUBIONO dowod osobLSty metrykę urouze ----------'---·--------

! we1 ra ~ena. --- ·-·- · ----· ··- ---- ---- „.- .- · --· nia, , !IXłkówkę, kartę rej•ao;tr~cyjloę., na na~i- Dr. LENCZEWSKI - choroby k0<bieee j aku-
TEATR KAMERALNY DOMU Ż~NIERZA ~~~ BU~TER i wykwa[1iflilk.owana sk.o Szewczyk Ryszard. 2637 szeria, obecnie Łó'dź, ul. SienJciewi~a 1ll, 

. · D~yńskiego 34 _ siła ł>t'llr?wa., p!ls,ząca btiegcre na maszynie po~ '. godz. 3-7, teł. 181-47. . 1760 
Dz~ o godz. 2-0-eJ aikituaJ.111a kome.ciia pt. „Pro trzeibnj . od zaraz. Zgłoszeniia oso!Qiste do Tło- Zc;>UBIŁAM legi1tymaciję tramwajowią. na n,a,z_ -------------------

du1Jre11a Pana B:andJta•: JaIIe. Roje<w1Sikiego. cvnL Ollejów Jada1Imych. Łódlź, ~~a·ci'2lka 16. W'l'Slko Gra!b'kowslkia Z1dzi1S!iawa, IKTasze\VLS\k,i1ego Dr LIDO ALEKSANDER ohovohy uszu, gardła 
TEA'ł'R .,SYRENA" W ()GRODZIE LETNIM 215116 18/218. · 2J535 i noisa. Przejazd 6. Od 8-10 i 4-6 Jl!!> Te[e-

„BAGATELA" PiotrikO'l'l'Ska 94. K d fQD 101-50. . 2~ ,, upno sprze aż ~ ZGUBIONO d'Clwód koGejJOWY Nr '10059/IR ~ -----------· ·------
Ostatn.~e dm programu' „Wliosenne Re'W(i.e- naZJW. G:erszon Aniella Stryków St K<l'lejO<Wa Dr KOWALGZYK JERZY. Choroby skórne 

~='\.:~· 'k g:!~~.}9.30. . ł d . • PLYTY patefonowe najnowsze pr:zeb<>jie tane- ~ · • · 25M weneryozne. żeT-omskJiego 41/1. Pr;i:yjmuje 3-6. 
a .... a„~.=1 ozynna ca y zLen. czne, nade.szły, Łódź, A™1rJ:eja 30. . , Teł. 150-1>3. 1787 

Wlkrófice „Zołn!erz Krdlowej Madagaskaru·' ZGUBIONO łeg:IJt.ymneję llr~jo'W'ą na IDAl..Z z - ' 
z Mirą Zimińską i Lndw:ikii·eim Sea1,1po[ińskiim MASŁ-0 WYBOROWE twa,róg &ery jaja role- wis1ro Kałużna. .Anna.. . 263; h; med. B. TOLC YNSJQ. Starszy a~ł 
na ezele ~ .Jiyttt!ny", ' 26Q6 ko, miód poleca „~ean" ocidzi.ał ·~eciaMJto ----------~----__:__ Un<iiwusytehl -Lódzik.iego, specjalista :Ml 

Ja~urski w Lodzi. Skład Główny Gd,tósika 184 ZG~JONO łegi't,_ję ~ - ~ko uszu, nosa ~ gardła. Sie<nkiewiera.37, pn;yjmw-
fliłJe AOOtteJa 3, Gdańska t.1, MaTSzia~ Sta'.- Chofńls1k:a Zo61.. . - 2631. je od S-

7 
P'f>. Tel. 269-0i. M61 

_ DMA lina 62. Nanrlowfoza 24, Piotr!k-o'W!>'ka 13, Piotr . . .' Dr Ł. RóżYtKI, $peeje'tists ~r& Jllebieeipeh 
.,Nealll•...,„· .... tpiołith,wsb. !r7) - „~he.ny'', J kO'W!Ske. 141, PiotrkoWISika 294" i Rzigowis1ka &7'. D~ ~is-te. De. nazwlsk.o Domań- i akuszerii, ni. Legionów 9, tel 1('!6-29, 'Przri.. 
„Tęfllllł"' 1P~· 1'00) ,,__ „Pięk!na piłeć"i , ' -s~ego A~&ta. !N!pa~ ze Lwoo<wa, ~lmlll'_je 1--6„ " - · 2871 
„Wil!lla" (Pnejtzid l) -· ,,Płomień n.ie zgasP' MEBLE w dolbrym i złym stanie ku[l'Uje sto- dlz1ono„ Z'k>zyć na . P!JOitrłi::ow.s'ką 165, sidep . ---'·--'·--~---
„AmJ!a- (ul. Gł~ a). - „Płomień nie ła1'nira. KrmskJki,~o 3, p:rzy. Rz€0wslkiej. 2519 „Spó•llka" za wyll'llgrod.z(l\lliem. Dr LEŚKIEWICZ ALEm;&NDER eihi1'&'g. 

~ł''. · . „--~-·-------- , Anrln;eja- 2, t~l. ~-oo. po po""1'00'ie ~ 
,)łllłtyk" . (Nal'llllOOwieza 20) _ P01WT61t 

0 
SPRZEDAM MAGIEL. w'iiadomość Moohinac_ DNIA 5 ~ZERWCA w ipociągu z Męckiej. WoHl 1przyjęda. OrdyDJtije ~.1 2m4 

iwiidie"'. ' · " , kiego '.M. P,rzył-ęeki. 2'520 u'? Lódtz1 _zigulbi~. teczkę z metryką u.rodze _______________ __... ___ _,__ 

Gd ni " (Pil' •~....rt ~ p ' . . ". 1 
---· --·-· ma. palcowiką.. swuad1ec't'watmi srkolnymi na _ OGLOSZENIB . 

"ueiy" (~~~~:~ ;)'1 ~"pewne} nQ.cy„. PAŃSTWOWA RAFINERIA OLEJÓW .JADAL- nazwisko Jaroclk.iej WrundY E1żibiety Męcka 
ffL"' , .......,.,.~„ """" „ ewnei nocy • :n. Wod Jl'OCZ't Zdiu. k W iła Laisk SUKĘ która oszczeni się okoł<> 10 czer_ 
,,Stylow. y" (KiD.iń&k. iego 124) ....:. Skłamałam" l\'YCH W WuZI 'kuipruje ka,:ż1dą illooć. oleju &li- a „ n.si a o . awego zma- \\Ca br. kupi lub vcypożyezy Dyreilreja Ogr<>-
,R"botn1k" (Kiiłiń1511clego 178 - •żółlte cieni~" rowego, <Yre.z wszeLk.ie nasiona oleiste. Rafi- lazcę proS<Zę o ZW!rot d'Cllk.umentów. du Zoofogiczneg'<>' do kanni-enia młodycll lwiią-
'W lność" (N '6l"k . $e „ n'llje ró"W!llież' na dogodlnycl! wa.rullllkac.h olej . -----·--„-·„---·--- tek ,ra. d<>h'!"łl zaipiłatą. 
" 0 „ ll.'fJl. owis'k go 1811 - „Cyrk sru.mwy - z~eoony. Zgł.as.zać: Tł-oczni.a Ollejów UWAGA! ~l{L1:A1NóWt Za!bawa o.g.rod:°'W8. 2. Zwrot i bezipi,eczeńsbwo za.pei>nii<>ine! 
~omt (ul. R:cgo.mk.e. 84) - „Zaczairowany Jadalnych. Lóidź Zawadzka 16. · 2521 6 br. Uipr~e!trole pToszę Sz.:. P. zlodiziiej'3. <> Oferty zg;laszać do zoo tel. %77.qJ',, 

łwiat"'. zwro1 skrarilz:i'!Jnycl! ,fotogmifJ~ i dokUJlllentów Łódź dn' 
.,_zachęta" (Zgieńih 2&) „Grzes:i:niey bez Lokale karty IHW, l~ieym.aoji P'W", oraz p.ailcówkl "500 J . na a ererw1Cla l9«> ro«m. Łodd 

winy", , l1'll nuwil!Pko FiiLi'Ji>'CUllk Józefa, zam. · $,r6dm1ej Ń, . ~ , Z4lnąd ~ w 

ttśwll"' (.Baruoki Rynełk ~ - ,Złota maska" ..,...„.,..rirnJĘ „ k . · ...... rn' k h sik.a 7 m. 6. l><>kruimenty U!DieWIWintiam. iiiM!i!iWWW '* 
Ośw:l , () TłJ ,. · . $l .-~"''°'"'' .-. po OJOWe IDl!esz ... a e z uc. • - p d' 1, .,;~ ..... ~wy . ~ B, (Kopermka. -,-! ni;ą 'W Lodzi liuID olmlk)'; Zgł0$'Zenia: TI01cznia I !lilCl'lli ·ro~ __ ,rnm rn 11. ·owy na· dz1s 
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139) - Czy luoię, czy' nie lubię nie pańska granicę. dzielącą ludzi? - olśniła Hankę 

to sprawa„. A teraz odczep się łobuzie od niespodziewana refleh.-sja, Ale jest za pię· 
mojego biustu, bo cię tak zamaluję w knie, za słonecznie, ażeby rozwijać dalej tę 
pysk, ~że cię nie pozna rodzona babka ta, myśl i filozofować na socjalne tematy. Nie 
co t9 zafundowała koron~ową komżę dla poto zresztą przyw.ędrowała z dusznego 
księdza proboszcza. miasta w wycinek raju Hanka Mrocz-
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Powieść o życiu . Łodzi-przed' wojną, f?odczas okupacji i po wyzwoleniu 

Do r-ękoc7ynów jednak nie przyszło, jest k6wna. · 
bowiem maj, ładna niedziefa, kj:oby więc/ ~a ·skrzyżowaniu piaszczystych dróg 
odrazu wybijał rodakowi trzonowy ząb za\ zatrzymuje s1ę na chwilę. Szybkim ruchem 
jakieś tam marne słówko. Pogodzeni wy- otwiera torebkę i raz jeszcze odczytuje ad
siądą wszyscy w Rzgowie, Modlicy, Pod- res.. 
dębinie i w lesie tuszyńskim, gdzie zielo- - To tutaj - zwalnia kroku. 
ne i cieniste są drzewa, pachnące żywi- Willa obok jest niewielka, ale naprawd-ę · 
cą... " .- śliczna. Bieleje, jakgdyby zbudowano 4ą z 

- Czyż uwa~f! mnie patj za nikczem- ~ cznie kratkowanej marynarce, spadła taka Tymczasem Mroczkówna, wysiadszy w marmuru, srebrzy. się lustrami wielkich 
nika? - krzyknał z oburzeniem amant.I lawina wyzwisk i wymysłów, że / biedny Rudz.ie Pabianickiej obok zegara, poszła szyb i zieleni mnóstwem kwiatów, zdobią-
Chciał jeszcze rzu~ić parę gromkich przy- I adorator Hanki, położywszy głowę ria bo- dalej piechó'tą. _ cych okna. . 
siąg, lecz w tej sameł c,hwil~ ~orientował I gatyr:i w_ kształ~ .l?iuśeie sto~ącej obok Uszedłszy kilkaset kroków, ąkręciła w „ Żelazne, ostro zakończope sztachety, a 
się, że dama, do ktoreJ mow1, „wygląd.a ! rzezmczk1 z Kozm, rozpłakał s1ę. serdecz- lewo, a potem znów w praw.o.' . za nimi gęsty żywopłot otaczają dom, do 
mocno inaczej, a.niżeli tamta sprzed kwa-1 nie. Jest po raz pierwszy w tej dzielnicy will którego wiedzie mała · furtka i szeroka.,. 
dransa. · .....,. Ot, czasy, czasy! 1 płakał złamany i letnich domków.· / zamknieta teraz brama. 

W jego zamglonych alkoholem oczach niegodziwością tego świata - że mnie Pełno tu zieleni i spokoju. Zdaje się, że ...;;.. T;k, to chyba tutaj! powtarza 
odbiło się najpierw zdziwienie, ~ ,pote1n zwymyślała od łopuzów, trudno, jestem mieszkafo tu tylko ludzie szczęśliwi. Hanka, ~ucając okiem na umiesŻqzoną 
•gniew. . do tego przyzwyczajony, ale żeby mi . w Kwitną jakieś krzewy, których,,, nazw oboo furtki tablicę. 

_ A cóżto pani wariata ze mnie stru- dodatku rodzinę po kątach ·porO"zstawiać ' i Hanka nie· pamięta. Pachną bzy, a na Rzecz dziwna, · Mr~zkówna wie prze-
ga? Po lasach chce mnie pani ciągnąć„. nie uszanować nawet mojej babki, którą klombach_. kolorowią się tulipany. cież dobrze, że ślub Orszewskiego odbył 

. Na rozpustę może?„. Na cmentarz ci, b"il.- była kobietą świętą, a naw~t komżę szy- Na małej łączce pod drzewem rozłożyła się w drugi dzień Wielkiejnocy w kościele 
bulu iść szukać miejsca na założenie gro- dełkowaną . ofiarowała dla · proboszcza. od się rodzina wyrobników: ojciec, matka i katedralnym, a jednak teraz, kiedy ujrzała' 
bu rodzinnego, a nie do lasu na harce z św. 'Antoniego, to już 'wyraźna szykana i troje rachitycznych 'bladych dzieci„ Jedzą na tabliczce połaczone ich imiona: Zbi• 
młodzieżą płci męskiej. Czy pani nie· wstyd wyraźny .towarzyski nieta~t..: A ja nie lu~ właśnie podwieczorek - bułki z roztopio- gniew i Urszula' Orszew.scy'", doznał~' no
robić z tramwaju Sodomę i Gomorę? bię ordynarności, zwłaszcza teraz w Il'laju nym masłem i piją przyniesioną z dornu wego wstrząsu. Uczuła ostry ból, jakgdyby 

Dama, którą obrzucono podobnymi G-, za miastem pod słupem na wzgórku„. A herbatę. ' ' ' ugodziła ją w serce jedna z ·ostrych fak 
belgami w dnie -powszednie siadywała na czy szanOVl!na pani l'ubi przyrodę? Obok. w pięknym parku dwie wytworne wł6cznia sztachet, otaczających ten biały 
Zielonym Rynku pod wielkim piócie~nym \ Pokazało się jednak, że rzeźniczka, do panie i dwóch eleganckich panów gra w te- dom szczęścia. , 
parasolem, sprlledając warzyv10. Słownik l~tórej zwrócił się teraz sponiew~erany nisa, zaś między tymi dwoma światami, To, co . robiła w przeci;:gu ostatnich 
jej był więc niesłychanie bogaty, _że za.81 ~rz~z.,_ badylarkę don Juan, miała,~ ~wi:iież 1 międzY_ nie_dzi~lą ~ie~aków _a ludzi boga- dwóch go~zin, czyniła jakgdyby w jakim§ 

, serce napełnione było słusznym gmewem, sworn •. y na tę sprawę pogląd, a •. ~ o·:v1em tych c1ągme się ms,k1 druciany płot. somnabuhcznym śnie, jak, ktoś zahipnoty-
na nieszc;zęsną g!owę dżentelmena w baje- o;lparła krótko, ale bardzo wym „ cvme: - Czy to tak bardzo trudno rozwalić zowany. . (D. c.n.) 
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